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Ceny ogłoszeń: N* 
l-e j  s tron ie  w iersz  
pe ti tow y m k. 4.00, 
n a  III-ej s tro n ie— 
m k. 2.00, n a  IV-ej 
s t ro n ie— 1.50 fen., 
n a d e s ł a n e  za 
wiersz, g a rm o n to -  
w y  — m k. 5.00. 
D ro b n e  ogłoszenia 
po 30 fen. za w y ­
raz. N ajm niejsze  
d ro b n e  ogłoszenie 

m k . 1.50.

A d re s  dla listów 
i depesz: „Iskr a “ 

Sosnowiec.
i s n n

Prenumerata wyno­
si: Z odnoszeniem  
rocznie m k. 42.00 
— półrocznie mk. 
21.00— k w a r ta ln ie  
m k. 10.50 — m ie­
sięcznie m k. 3.50, 
z p rz e sy łk ą  pocz­
to w ą  3 mk. 50 f., 
Cena n u m eru  po­
jed y n czeg o  30 f.

Oddziały w łasne :
W  Będzinie u lica 
Mał ehowsKiego 9 
w D ąbrow ie  u lica  

Sienkiewicza.

DZIENNIK POLITYCZNY, SPOŁECZNY i LITERACKI

ROMUALD PROCHAL
długoletni urzędnik kopalni „Flora"

zm ar ł  po d ług ich  c ie rp ien iach  w So lonego  dn. 18 l is to p ad a  1919 r.
W  zm arłym  t rac im y  sum iennego  i oddanego  pracow nika ,  k g

zachow am y w wdzięcznej pam ięci.
TQ W A R 2Y STW 0 AKCYJNE KOPALŃ WĘGLA „FLORA 

W DĄBROWIE GuRNICZEJ.

fcialifjaoślS

gałęzi p rzeds ięb io rs tw , ale 
sp ra w y  ca łych  narodów  -  .fol­
w a rk ó w  i narodów  - w y tw ó rn i  
o b ra b ia ć  się  będą .  S o c j a l - b i u ­
ro k ra c ja  będz ie  ty lk o  sk ro m ­
n y m  n a rzęd z iem  w  rę k ach  
w szechśw ia tow ego  k ap ita l izm u  
giełdow ego.

T y m  sposobem  socjalizm  rar- 
zem  ze sw oją n ad b u d o w ą  g ie ł ­
dow ą j e s t  k w in te sen c ją  k ap i­
ta l izm u , j e s t  kap i ta l izm em  do 
o s ta tk a  scen tra l izo w an y m  i do 
po tw ornośc i doprow adzonyrn.

B iu ro k rac ja  k as to w a  w szę ­
dzie  i s łuszn ie  j e s t  zn ien a w i­
dzona. A le b iu ro k ra c ja  ty m  
je s t  w yższa od socjalizm u, że 
m ówi o tw arc ie  czym  je s t  i do 
czego dąży .  Socjalizm, czyli 
socja l  - b iu ro k ra ty z m  ty m  je s t
n ieskończen ie  gorszy, że z 
grhrftu  fa łszy w y , i dem agog i-

FEMGJI!
pracowaiczks frep. Iow . „JCrabla R eiarl ,

; zmarła w dn. 16 XI. 19, przeżywszy la t 21, 
i W zmarłej tracim y gorliwą pracowniczkę.

Cześć Jej. pam ięci!
Z a r z ą d  P a ń s t w o w y  

Tow. „Hrabia R e n a r d ”.

Social-bluroi^ratyim.
Socjalizm je s t— to b iu ro k ra ­

tyzm  doprow adzony  do a b s u r ­
du. W id z im y  to obecnie n a  
p rzy k ład z ie  socjalis tycznej go­
sp o d ark i  społecznej w Rosji 
n a  w ie lk ą  skalę,  a w Polsce— 
w ro z m ia rach  zm iejszonych. 
Ale i n a  podstaw ie  t e o re ty c z ­
n y ch  nau k ,  dążeń  i ideałów  
soc ja l izm u  do tego sam ego 
w n iosku  dojść  m usim y.

Id e a łem  socja l is tycznego  u- 
s t ro ju  spo łecznego  j e s t  p o d ­
s taw a  gospodarcza , s t reszcza­
ją c a  się w' zm ien ian iu  w łasno ­
ści p ry w a tn e j  w sze lk ich  ś rod ­
ków w ytw órczości,  czyli u pań­
s tw ow ienia  ziemi, kopalni, w a r ­
sztatów, h an d lu  i w sze lk ich  
p rzed s ięb io rtw . R zecz ja sn a , 
że n a  czele każdej z ty ch  u ­

p ańs tw ow ionych  jed n o s tek  go­
sp o darczych  m usi s ta ć  jed en  
lub  k i lk u  łudzi, k tó rzy  p ra cą  
będą k ierow ali,  inaczej bow iem  
żaden fo lw ark , czy w a rs z ta t  z 
m ie jsca  n aw et n ie  ru szy .  Któż 
to "będą ci k ierow nicy? Bę 
d ą  to  typow i u rzęd n icy  p a ń ­
stwowi.

W y s ta rc z y  uw ażnie  p o m y ­
śleć  "nad ty m  i w yobraz ić  so­
b ie  kraj tak im  systemem, obję­
ty , ab y  zrozum ieć, że kraj te n  
o p asan y  zos tan ie  i szczelnie 
p o k ry ty  o lb rzy m ią  siecią  a d ­
m in is t ra cy jn ą ,  o kupow any  n ie ­
jako  przez po tężną  a rm ję  u -  
rzędn ików , k ie ru ją c y c h  całą 
w ytw órczością ,  a wdęe i ca łym  
życiem, narodu . Do k ierow ania, 
kontro li  i h a rm o n izo w an ia  tej

ad m is trac ji  p ra c y  w ca ły m  
k ra ju  kon ieczna będzie d ru g a  
arm ja  u rzęd n ik ó w  cen tra ln y ch ,  
nie licząc, n a tu ra ln ie ,  ty c h  za­
stępów' b iu rok rac j i ,  k tó ra  i w 
o b ecn y m  u s t ro ju  je s t  konie- 
czna.

B iu ro k rac ja  ta , b ę d ą c  ta k  li­
czną, scen tra l izow aną  k la są  u- 
p rzyw ile jow aną  i nape łn ia jąc  
na jm niejsze  n aw et szczeliny  
życia  gospodarczego, s tan ie  się 
w kró tce  k a s tą  potężną , w  k tó ­
rej szpony  ca ły  n a ró d  p ra c o ­
w ników  wpadnie. Będzie to 
praw 'dziwie ro sy jsk i  c e n tr a ­
lizm, a ra zem  z n im — ab so lu ­
ty z m  s tu  ty s ięcy  „rew irow ych* 
soc ja lis tycznych , rz ąd zący ch  
m iljo n am i ludz i  i m il ja rd am i
pien iędzy .

C zym  zaś d la  życ ia  gospo­
darczego , społecznego i k u l t u ­
ra lnego je s t  b iu ro k ra c ja  k a ­
stowa, t. j .  z b y t  l iczna  i roz­
panoszona, o ty m  doskonale  
w iem y z h is to r j i  i z d o św iad ­
czenia. Krótko  m ówiąc, j e s t  to 
zawsze zo rgan izow ana b an d a  
łapowników, zdz ie rców  ■ i  ojj- 
skurantów ą k tó re j  s ta le  tow a­
rz y sz y  d ru g a  b a n d a  oszustów, 
paskarzów ' i lichw iarzów . W  
czerw'One ła p y  ty c h  w łaśn ie  
b a n d  chcą  n as  zap ęd z ić  „ to­
w arzysze"  z pod  czerw onego 
s z ta n d a ru .

Poniew aż ani w ew nętrzny ,  ani 
m ięd zy n a ro d o w y  obro t h a n ­
d low y bez  p ien iędzy  i banków  
po m y śleć  sję  n ię  da, w ięc n ad  
ową socjal - b iu ro k ra c ją  i n ad  
ow'ym so c ja l-p a sk ars tw em  k a ­
żdego k ra ju  s tać  będz ie  i n im i 
rządz ić  m ięd zy n a ro d o w a  m af ja  
w ie lk ich  sp ek u lan tó w  z m ię ­
d zy n a ro d o w ą  g iełdą, w k tó re j  
już  nie sp ra w y  poszczegó lnych

czny, że bezcze ln ie  oszuku je  
robo tn ików  i młodzież, że się 
w C h ry s tu so w e  p łaszcze u b i e ­
ra, a m a  duszę  *Ju dasz a. So­
cjaliści kosz tem  doraźnych  
zdo b y czy  d la  ro bo tn ików  } p o ­
z y s k u ją  sobie  w  n ich  arm ję , 
p rz y  pom ocy k tó re j  ch cą  z a ­
pędz ić  ca ły  św ia t  p ra cu jący  
w k az am a ty  takiej niewoli, j a ­
k ie j  n ie  zna ła  jeszcze  h is torja .  
C iem ny ro b o tn ik  idzie n a  lep  
jed n o d n io w y ch  korzyści,  n a  
lep dem agogji  nowego „zaśw ia­
ta"  —  nowego ra ju  sp o łecz n e ­
go w nieobliczalnej p rz y sz ło ­
ści, i kop ie  dół g robow y  d la  
lu d zk o śc i  i narodu .

J u ż  połowiczne so c ja l is ty ­
cznych  rządów' po czy n an ia  w- 
Po lsce  da ją  p rz ed sm ak  owej 
p rzy sz łe j  socja l  - b iu ro k ra c j i  
czarno  • czerw onej ip ask a rsk o -  
socja lis tyeznej) .  N ik t ty lu  
u rzęd ó w  nie natw orzył,  n ik t  
ty lu  szk o d liw y ch  m onopolów  
n ie  w prow adził ,  n ik t  ty lu  za ­
kazów i nakazów  a d m in is t r a ­
cy jn y ch  n ie  w yda ł,  n ik t  n a  
k ra j  tak iego  p a sk a rs tw a  n ie  
n ap row adz ił  i tak iego  łapo ­
w nictw a, co w łaśn ie  rząd y  Mo- 
raczew sk ieh ,  D aszy ń sk ich  i ich  
o b ecn y ch  następców .

Gdziekolw iek do rządów  
d o rw ą  s ię  socjaliści,  ta m  n ie ­
odm ienn ie  zjaw ia  się w k ra ju  
bez ład , nędza, d rożyzna, p a -  
sk a rs tw o ,  b iu ro k rac ja ,  m ono­
pole, łapownictwo, cenzura , 
„po rządk i"  ad m in is tracy jn e .  
U p a d ek  w ytwórczości, zan ik  
k u l tu r y  i w k o ń cu  w tej czy  
innej fo rm ie  abso lu tyzm  „ r e ­
w iro w y ch "  so c ja l is ty czn y c h  z 
„ p ięk n y m  w idokiem " n a  ich  
cara , k tó ry  zazw yczaj za ję ty  
j e s t  wyłącznie  w ojsk iem  i ce-
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B ę d z i n .

Od pon iedz ia łku  17 do n ie d z ie li 23 listopada. D!a dzieci niedozwolone.
O statnie p rzedstaw ien ie  i  n ieśm ie rte lne  dzieło „TOŁSTOJA" dram at 
w  7 ak tach  z p ro log iem  i  ep ilog iem  w y tw o rn i J - e r m  o l e w a  p. t.

OJCIEC SERGJUSZ
w  w ykonan iu  n a jw yb itn ie jszych  a rtys tó w  tea tru  S tanisław skiego w  M o­
skw ie  W  r o l i ks ięc ia  (ojca Sergjusza) Mozuchin; w  ro li h ra b ia n k i K o ro t- 
kow  k o c h a n k i'M ik o ła ja  I  G. Lisenko. Rzecz dzie je się w  pałacu Cesar- 
skim. w  „C udow nym  M onasterze“ wT p u s te ln i T a m b iń sk i w  M onaste- 

rze Serg ie jew skim  i  in n y c h  s ły n n ych  m iejscowościach Rosji.
Do obrazu zastosowana specja ł, m uzyka  pod k ie ru n k ie m  p. Goldcwejga.

Sala centralnie ogrzewana.

rem onja łem ... w iadom o bow iem , 
że „m u n d u r je s t to carska 
skóra*. W szys tko  to  w  ja ­
sk raw ym  p rzyk ładz ie  m am y w 
Rosji, w  m n ie j ja sk ra w ym  w  
P o iSce

O bsied li nas socja liści, ja k  
h y je n y  w y jące  i  szczekające 
szakale, ko rzys ta jąc  z ch w ilo ­
wej słabości dźw igającego się

narodu. Lecz m ie jm y  nadzie­
ję , że odw ieczna tra d y c ja  i  
in s ty n k t wolności po lskiego b u ­
dow n ic tw a społecznego do 
dalszych prób so c ja l-b iu ro k ra - 
c ji n ie  dopuści, a i  to, co nam 
ta  banda n a rzu c iła , w kró tce  z 
pow ierzchn i życ ia  bezpow ro t­
nie zm iecie.

St. Pieńkowski.

Sprawa Galicji Wschodniej.
Kiedy traktat wchodzi w życie ?

P aryż, 22 listopada.

(Teł. w ł.)

Najwyższa Rada w ys łucha ła  
wczora j wywodów' pe łnom ocni­
kó w  po lsk ich  Granowskiego i  
Patka, k tó rz y  ze względów  po­
lity c z n y c h  i  gospodarczych 
dow odz ili konieczności osta­
tecznego przy łączen ia  G a lic ji

W sch. do Po lsk i.
W  końcu posiedzenia Rada 

w ypow iedzia ła  się za w prow a­
dzeniem w  życie- tra k ta tu  z d. 
1 g rudn ia  r. b., bez w zględu 
na to , czy A m e ryka  tra k ta t 
za tw ie rdz i.

Wielkopolska z pomocą żywnościową 
Królestwa i M L .

W  prasie w ie lko p o lsk ie j u- 
kazał się następu jący apel do 
ro ln ikó w :

W edług w iadom ości, nad­
chodzących z K ró lestw a i  Ma­
ło p o lsk i stan żyw nościow y w  
dzie ln icach ty c h , a szczegól­
n ie  w w ie lk ic h  m iastach, ja k  
w  Łodz i i  W arszaw ie, oraz w  
Zag łęb iu  je s t tego rodza ju , że 
potrzeba natychm iastow e j po­
m ocy. . _ . . . .

Także aprow izacja dzie lne j 
naszej a rm ji m usi b y ć  bez­
zw łocznie zapewniona. W  ty m  
celu w inna  nasza dzie ln ica  w 
im ię  obow iązku pa trjo tycznego 
w ys tą p ić  z akcją  zaradczą. 
Potrzeba dziennie 300 wago­
nów .zboża na przeciąg_ p rz y ­
na jm n ie j 10 dn i. R o ln icy  go­
spodarze zabierzcie się bez­
zw łocznie do Omłotu i  odsta­
w y  zboża, n ie  traćc ie  ani ch w ili! 
N iechaj Poznańskie da znowu, 
ja k  ju ż  ty lo k ro tn ie , p rz y k ła d  
ene rg ji i  gotowości czynu  dla 
dobra całej O jczyzny!

K r o n i k a .
KALENDARZYK.

Dziś w sobotę 22 b. m. Cycylji, 
Jutro w niedzielę 23 b. m. Klimen- 

sa.
> Wschód słońca g. 7 m 35 

Zachód „ g. 3 ni. 57.

Od redakcji. Dziś w 'yda jem y 
nu m e r- w form acie  zm nie jszo­
nym  po raz bodaj ostatn i, gdyż

wczoraj w ieczorem  o trzym a ­
liś m y  p ie rw szy tra n sp o rt pa­
p ie ru  z M yszkow a. W  W a r­
szawie, dokąd udaw a liśm y  się 
w  spraw ie papieru, s fe ry  m ia ­
rodajne zapew n iły  nas, że cios 
z powodu b raku  pap ie ru  ju ż  
nas n ie  dotkn ie . Jesteśm y pe­
w n i, iż  czy te ln icy  , Is k ry *  w y ­
baczą nam  trzyd n io w a  n ie w y - 
dawanie p ism a w ty m  tyg o ­
d n iu  i  żadnych p re te n s ji z te ­
go ty tu łu  rościć  do nas nie 
będą, tym b a rd z ie j, że ka ta ­
s tro fa  pap ie row a p rzyp ra w iła  
nas o w ie lk ie  s tra ty  m a te rja l-  
ne.

B y  je  w yrów nać p rzy  obe­
cnej cenie p renum era ty , m u ­
s im y m ieć abonentów w ięcej 
p rzyna jm n ie j o 50 procent. “W 
in te res ie  w ięc naszych czy­
te ln ikó w  leży, b yśm y od dnia 
i  g rudn ia  zw ię kszy li znacznie 
nakład , je ż e li bow iem  to  nie 
nastapi, to  będziem y m us ie li 
znów’ podw yższyć prenum eratę .

N iech czy ta jący  ogół n ie  za­
pom ina, że „ Is k ra *  je s t dziś 
na jtańszym  p ism em  w  K o n ­
gresówce, choć posiada dosko - 
nale in fo rm ac je  te leg ra ficzne , 
K tó ry m i nie da się n ikom u  
w yprzedzić.

N iech o ty m  powiedzą sw ym  
przy jac io łom  i  zna jom ym  nasi 
abonenci, a w  ten sposób p rz y ­
sporzą nam  napewno w ie lu  
prenum eratorów .

Z aury. Pom im o panującej 
odw ilży , m eteoro logow ie p rze ­
pow iadają, że te śn ieg i lis to ­
padowe są zapow iedzią cięż­
k ie j z im y. O dw ilż  ma być  
ty lk o  chw ilow ą.

Ponieważ m eteorolog ja nie 
s to i jeszcze na ta k im  pozio­
m ie, b y  m ogła przepowiadać

pogodę nawet na tyd z ie ń  na­
przód, m ie jm y  nadzieję, że 
z iem n iak i będą m o g ły  b y ć  
jeszcze wykopane.

L u d  nasz w brew  pesym i­
s tycznym  przepow iedn iom  m e­
teo ro log icznym  tw ie rd z i, iż  
z im a będzie le kką , gdyż d rze­
wa zaczęły tra c ić  liśc ie  od 
dołu. G dyby b y ło  przeciw n ie , 
w te d y  zim a by ła b y  ostrą.

"W k ró tk im  czasie p rzeko ­
nam y się zapewne, k to  ina 
rację.

Zabawa taneczna. Na b ie li­
znę d la  żo łn ie rzy  odbędzie się 
dziś zabawa taneczna w  sa li 
m ag is tra tu . Są pewne osoby, 
k tó re  uważają, iż w  czasach 
tak ich , ja k  dzisiejsze,- baw ić 
się n ie  należy. Jesteśm y inne 
go zdania, pom inąw szy bow iem  
cel zabawy, n ie  m ożem y za­
przeczyć, że p rzy  u rządzan iu  
w iększej zabawy tanecznej 
w yda ją  pieniądze ludz ie  za­
m ożnie js i, a zysku ją  całe za­
stępy pracow nic ig ły , rzem ieś l­
n icy , kupcy, og rodn icy  i  t. p.

Początek zabawy o godz. 8. 
S tro je  w izytow e.

Zboże dla Polski. M in is te r ju m  
spraw  zagran icznych o trzym a­
ło w iadom ość z A m e ry k i, że 
starania prezesa m in is tró w  Pa­
derewskiego osiągnę ły pom y­
ś lny  sku tek  i  k re d y t na 100 
tys ię cy  tonn  zboża d la  P o lsk i 
uzyska ł ju ż  zatw ierdzenie p re ­
zydenta W ilsona.

Toczą się dalsze rokow an ia  
o pow iększenie k re d y tu  do 
w ysokości 300,000 tonn.

D w a s ta tk i, w iozące ogółem 
10,000 tonn  zboża, ju ż  w y ru ­
szy ły  z Nowego Jo rku  do 
Gdańska. Przewóz dalszych 
transportów  napotyka  na zna­
czne trudnośc i.

Kandydatury na wojewodów.
Na osta tn im  ^posiedzeniu ra d y  
m in is tró w  zatw ierdzone zosta­
ły  ka n d yd a tu ry  na stanow iska 
wojewodów.

W ed ług  w iadom ości ze źró­
deł w ia rogodnych  w ojewodą 
w arszaw skim  zam ianowany zo­
s ta ł p. Sołtan; wojewodą b rze ­
s k im — p. B ądzyńśk i— b. w ice ­
m arszałek ra d y  stanu; w o je ­
wodą lu b e lsk im — p. M oska lew - 
sk i; wojewodą łó d z k im — p. K a ­
m iń sk i; wojewodą k ie le ck im  p. 
P ękosław ski.

M ianowania te uzależnione 
są jeszcze od podpisu naczel­
n ika  państwa.

Zjazd kolejarzy. O trzym u je ­
m y  zaw iadom ienie następujące: 

"■„Po k ilku m ie s ię czn ym  ocze­
k iw a n iu , został s ta tu t p o lsk ie ­
go Zw iązku  ko le jow ców  dn ia  
13 b. m. przez radę m in is tró w  
zatw ierdzony, w s k u te k  czego 
zarząd Zw iązku  zw o łu je  o g ó l­
n y  zjazd delegatów w szys tk ich  
k ó ł wspomnianego Zw iązku.

Z jazd odbędzie się dn. 30 b. 
m., 1 i  2 g ru d n ia  b. r .  w W a r­
szawie p rzy  u l. M iodowej N r. 
12 (sala Zw iązku  chrześc. rze ­
m ieś ln ików ).

Zjazd rozpocznie się u ro ­
czys tym  nabożeństwem  w  n ie ­
dzielę, dn ia  30 b. m. o godz. 
11 przed poł. w  kościele g a rn i­
zonow ym  na placu Saskim , 
odpraw ionym  przez posła ks. 
Dachowskiego. Kazanie w y g ło ­
si poseł ks. M a lińsk i, ?

Z Koła polek. W obec tego, 
że w szystk ie  p row inc jona lne  
ko ła  urządza ją  zb ió rkę  w dn iu  
29 i 30 bm ., zb ió rka  w  So­
snowcu rów nież odłożona zo ­
stała na te same dni.

Koncert Barcewicza, naszego 
m is trza  g ry  skrzypcow ej, p ro ­
fesora konserw a to rjum , zapo­
w iedz iany jes t w  ty m  m ies ią ­
cu i  odbędzie się w  Sosnowcu, 
Będzin ie  i  Dąbrow ie.

Narodowe Zjednoczenie ludowe
pow iadam ia sw ych cz łonkód ' i  
sym p a tykó w , że zw ykłe , ty g o ­
dniowe zebranie odbędzie się 
w  sobotę, 22 bm . o godz. 7 -ej 
w ieczorem  w  lo ka lu  w łasnym , 
p rz y  u l. S tarososnow ieekie j 
.Na 16 i  p ros i o liczne  i pun ­
k tua lne  p rzybyc ie .

Uroczystość św. Cecylji. W
sobotę 22 p rzypada u ro c z y ­
stość św. C e cy lji p a tro n k i m u ­
zyk i. Szkoła m uzyczna im . 
M on iuszk i, W arsz. Zw iązek 
m uzyk, oddzia ł sosnow iecki, 
oraz chór D om u ludowego z 
powodu powyższej u roczysto ­
ści, urządzają w  n iedzie lę  23 
b. m. nabożeństwo w  kośc ió łku  
ko le jow ym  o godz. 10 i  póŁ  
przed połudn iem , na k tó re  za­
praszają sw oich członków  oraz 
pp. m uzyków  i śpiewaków.

kop ie jek  srebro , na ten sam
cel Landa iaR ra inde z łożyła  
m k, 15.

B ez im iep ' /.toźm o na skarb  
narodow y is.- 200 (dwieście).

li iisifor.

Teatr H. Czarneckiego. D z i­
siaj daną będzie arcywesoła 
operetka, nie schodząca o b e ­
cnie z re p e rtua ru  tea tru  w 
W arszaw ie, „P o lacy  w  A m e­
ryce *. Role główne w ykona ją  
pp. Leenow icz, Orwioz, R ud ­
kow sk i, O lędzki, M ille r, W o ­
liń s k i,  W iśn ie w sk i i  inn i. B a ­
le t uśw ie tn i dz is ie jszy w ieczór 
now ym i tańcam i. i 
Y 'Ju tro , wr n iedzie lę  dwa p rze d ­
staw ienia : o 4 -ej popo łudn iu
m ilu s ia  „K ry s ia  Leśn iczanka*, 
k tó ra  dostępna jes t i  d la  m ło ­
dzieży, to też wr lożach będzie 
n ieograniczona ilość _ m ie jsc 
d la  uczącej się m łodzi. W ie ­
czorem  pełna poezji i  u ro ku  
„Gejsza*, k tó ra  w ystaw ę o trz y ­
m ała iście czarodzie jską i  s ta ­
now i o ryg ina lne  tło  ta k  dla 
artys tów , b io rących  w  n ie j 
udz ia ł, ja k  i  d la  nowego ba le ­
tu , k tó ry  odtańczą zawsze m ile  
w idz ian i pp. Popie low ska i  
P io trow sk i.

W  pon iedzia łek przedsta­
w ien ia  n ie  będzie.

W e w to re k  w  D ąbrow ie  je ­
dno przedstaw ien ie „Jenera ł 
huzarów *.

W  środę p rem jera  osta tn ie j 
nowości scen zagran icznych  
„G d y  dwoje się kocha* Eys le ra .

r f .

Do Bzanownji Redakcji „ Is k ry *  
Sosnowcu.

Powołuj ąchię' na a r ty k u ł w  
No 261 z dnia 12 lis topada  r. 
b. d la  un iL ięc ia  n ieporozu­
m ienia zawiidamanriy u p rze j­
mie, iż nasię $t>'warzyszenie 
sprzedaje tereMie a r ty k u ły  
kontygensous j> ro to: cuk ie r, 
kaszę, sól, o trrn y v  fane za po 
średnictwenj .agis h ra tu , bez 
w y ją tku  ws$-& ? zgłaszają­
cym  się osojom ,-nęz w zg lędu 
na to, czykd&na osoba je s t 
członkiem Stowarz, szenia lub  
nie.

Są natomiast jd m  a a r ty k u ły  
w  handlu a> kaw a,
papierosy, łokc^w i.a , korzen ie  
i  t. p., które Stowarzyszenie
sprowadza za mc.usze człon­
ków  (towary otrzym uje się
przeważnie z i  ig k i) , powsta­
ły c h  z wpłaccneg'0 ka p ita łu  u- 
działowego i, rzc-'Cz oczyw ista, 
takie  artykuły, j iako n iekon- 
tyngensowe, sprzedawane są 
przedewssystkim P ło n k o m  na­
szego Sto warzy s i^b ia .

Ti po cażaniem 
Zarząd Stowarzj zenia Spożyw. 

w JnsnóWcu.
Sosnowiec, -2(: lis topada .

NADEdt-ANE 
W Imię ptawdp.

Szanowny Parfo Redaktorze!
Wobec o >' onych w  p ra ­

sie miejsc - j . sensacyjnych 
rewelacji ferce w ęglow ej,
chciałbym  v. H m aćzyć ogóło­
w i, na czyn. jb g a ją  te  t. zw. 
„oszustwa*.

jM agistrat Łodzi ma, da jm y 
na to, otrzymać T ń jty s . tonn  
węgla nam i-s ;ą fv.. W ładze m a­
gistrackie robią w ykaz, kom u 
i w ja k im  i  .aądku  m a być 
wydany węgi f  i .w m ia rę  p rz y ­
bycia  transport w. w yda ją  go 
swym  odbiorcę a., m

Tymczasem * ami&st obieca- 
• m a g is tra t łódz- 
a>:?zykład ty lk o  
;.y ;>U3żczająo, że 

ŁO&Zi n ie  na- 
jk ia t  w yda ja  te 
:Jb>Łucjom, k tó - 

   hadiście p ie rw ­
sze, a reszta s ty tu o ji,  fa b ry k  
i  t. o. pozos. V  oez węgla.

W  celu b h ę e ią  ta k ich  
właśnie ewtśi -.a riościj m a g i­
s tra t łó d z k i; - do ił kię do mnie, 
b ym  tu, w  Grap bti? p iln o w a ł

ty lk o  400, fa b ry k a  p raw ie  przez 
2 tygodn ie  m usi stać bezczyn­
nie. G dyby natom iast w iedz ia ­
no, że przyznanego kon tynge n - 
su się nie otrzym a, to  roz ło - 
żonoby pracę w  ten sposób, 
b y  fa b ryka  n ie  b y ła  zmuszo­
ną do w s trzym yw an ia  ruchu .

Cała w ięc  ta k  głośna afera 
reduku je  się do. u trzym yw a n ia , 
w  Zagłęb iu przez pewne in s ty ­
tuc je  i  osoby sw ych  przedsta­
w ic ie li, k tó rz y b y  p iln o w a li po ­
w ie rzonych  sobie in teresów  
w ęglow ych, stara jąc się o ile  
możności o szybkie  i  dok ład ­
ne w ype łn ian ie  rozporządzeń 

.państwowego urzędu w ęglowe­
go-

Sądy, do k tó ry c h  sprawa 
będzie skierowaną, orzekną o- 
statecznie, czym  zaw in ił, p o ­
de jm ując się ta k ie j pracy. N ie 
s tara jąc się byna jm n ie j o zrzu ­
cenie z siebie zarzutów , ch c ia ­
łem  w  k ró tko śc i w y tłu m a czyć  
społeczeństwu, o ja k ie  zb ro d ­
nie jestem  oskarżony.
Sosnowieo, 16 lis topada 1919 r .

J. fiweigenhaft.

z werwą, życ iem  i  w  tem pie 
na leży tym . Sola, chó ry  i  tańce 
oddane b y ły  zupełn ie  popra­
wnie.

Ryś.

nych 10 tysięc 
k i otrzym uje 
tysiąc. N ie ] 
w ięcej węgle 
dejdzie, ma, 
tys iąc tonn 
re są zapisań:

% Rędzina

(Złożono bezpośrednio w „Iskrze").

Bezim iennie za pośredn i­
ctwem  Y l-g o  ko m isa rja tu  m . 
Czeladzi, złożono na skarb  na­
rodow y m k. 17 pap. i  1 rb . 10

jego interesów 
wał się ile  xau 
k iądy .

Że tak ie  pilno- 
só w musiało h.v 
ty m  n ik t p ie  
'prócz czasu hr 
go to zajęcie :• 
tów  na pod
W arszawy, nu

Taką samą- 
łem, naprzyk 
papieru w  My

Papiernia th 
ile  o lr z y m 1 
w iednio rość- 
ca ły m ieśią 
nych  700

dow iady- 
gła w yś lą  i

nie in te re - 
opłacane, o 

-pi,, gdyż 0- 
igo, w ym a- 
rnych  kosz- 

do Łodz i, 
_,t -dn ie  i  t. p. 
j |  się spełn ia- 

t la  fa b ry k i 
ow ie.
-u- : w iedzieć,

. a, aby odpo- 
pracę na 

wyznaczo - 
zym awszy

Napad bandytów. Przed k i lk u  
dn iam i w  b ia ły  dzień, sześciu 
uzbro jonych  bandytów  napa ­
d ło  na zagrodę w łoścjan ina 
R yraka , położoną w  lesie pod 
N iw ką , obok byłego ko rdonu  
s traży pogranicznej. Postaw i­
w szy jednego uzbrojonego w  
ka rab in  na straży przed do­
mem, p ięc iu  bandytów  z re ­
w o lw eram i w  rękach  weszło 
do m ieszkania, a s te ro ryze - 
w aw szy pięć osób ro d z in y  
R yraka, i  zrew idow aw szy d ro ­
biazgowo w szystk ie  szafy i  
szu flady, zabra li 580 ru b li w  
monecie rośy jsk ie j i  600 k o ­
ron.

D om ow nikom  zagroz ili, że w 
razie znalezienia w iększej su ­
m y  u k ry te j, o k tó re j bandyc i 
b y l i  po in form ow ani, p rzyp łacą  
to życiem . Po parogodzinnej 
gospodarce, bandyc i odeszli z 
łupem , zakazawszy w ychodzić 
ko m u ko lw ie k  z dom u przed 
up ływ em  godziny. P rze ch o ­
dzący ko ło  domu ro b o tn icy  
w id z ie li wprawdzie stojącego 
na w arcie  bandytę z k a ra b i­
nem, lecz n ie p rzypuszcza li 
n ic  złego.

W  dn iu  30 lis topada ma 
się tu ta j odbyć uroczystość 
w m urow an ia  ta b lic y  pam ią­
tkow e j z powodu pierwszej 
roczn icy  wypędzenia zn iena ­
w idzonych  okupantów  przez 
tu te jszą m łodzież w ojskow o 
zorganizowaną.

U roczystość w m urow ania  t a ­
b lic y  m a się odbyć w połącze­
n iu  z pochodem naszych k o r - 
po rac ji k u ltu ra ln y c h  do kopca 
K ościuszki w  N iwce, w ieczo­
rem  zaś ma się odbyć -uro­
czysta w ieczornica w sa li To - 
w arzystw a m uzyczno - dram a­
tycznego, k tó rego d y re k to r 
p rz y ją ł na siebie tru d  u rzą ­
dzenia i  w ykonan ia  całego 
proecramu.

W  dn iu  15 i  16 b. m. ru ­
ch liw e  nasze Tow arzystw o m u ­
zyczno-dram atyczne w ys taw iło  
sztukę ludow ą w  4 aktach 
Adam a Staszcszyka p. t. „N oc 
św iętojańska*^ ze xśp iew am i i  
tańcam i. W yw iąza ło  się ono 
pod każdym  względem, dobrze, 
gdyż posiada s iły  bardzo do ­
bre, należycie zgrane i  do­
świadczone. Sztuka grana by ła

Ogólne zebranie członków Stow, 
lokatorów m. Będzina. C złonków 
zebrało się około 150, przew o­
d n ic z y ł p. Lew in .

Po w y jaśn ien iu  członka Za­
rz ą d u /ż e  w łaśc iw ie  ro k  spra­
w ozdaw czy kończy się dop ie ­
ro  w  m arcu, lecz wobec n ie ­
snasek w  zarządzie S tow arzy­
szenia ogólne zebranie zw o ła ­
no wcześnie j,— przystąp iono do 
za ła tw ien ia  budżetu  na ro k  
b ieżący i  uchwalono go po 
d łu g ic h  dyskusjach.

Budżet ten p rzew idu je  w y ­
d a tk i następujące:

sekretarz 4000 mk. rocznie, 
w oźny 3000, lo ka l 800, opał 
i  św ia tło  400. M a te rja ły  p iś ­
m ienne 400, prenum erata p ism  
400, n ieprzew idziane w y d a tk i 
500 m k,

W  czasie dyskus ji, poprze­
dzającej w ybór nowego Zarzą­
du  doszło do scys ji m iędzy 
prezesem zarządu p. B. a jego 
zastępcą p. F.

Obrzucono się wzajem nie 
za rzu tam i paskarstwa, łapow ­
n ic tw a  i  t. d. w  łon ie  zarządu 
brano! przed obecnym i b ru d y  
gospodark i zarządu, co na o- 
becnych spraw iło  p rz y k re  w ra ­
żenie!..

Ostatecznie po w ybo rach  do 
zarządu 15 osób, zastępców i  
k o m is ji re w izy jn e j (3) i  po u - 
chw a len iu  potrzeby u tw orzen ia  
koope ra tyw y  zebranie zakoń­
czono.

Całość ro b iła  w rażenie n ie  
zebrania ogólnego członków  
in s ty tu c ji,  lecz m ałom iastecz­
kowego ja rm a rk u .

Zabójstwa i samobójstwo w 
hotelu. Z pon iedzia łku  na w to ­
re k  o godzin ie .trzecie j w no­
cy  goście w  ho te lu  „B r is to l*  
zosta li zaalarm owani odgłosem 
s trza łu  rewolwerowego. G ty  
num erow y, dyżu ru ją cy  na ko ­
ry ta rzu , podbiegł do d rzw i 
Na 5, z k tó rych  strzelano, za­
sta ł d rzw i zam knięte. S łysząc 
ję k i,  począł się b u rzyć , w t ra ­
kc ie  tego roz leg ł się d ru g i w y ­
s trza ł. Przestraszony nu m e ro ­
w y  pob ieg ł po gospodarza, k tó ­
r y  kaza ł sprow adzić po lic ję . 
Po nadejściu p o lic ji i  o tw orze ­
n iu  d rzw i oczom obecnych o- 
becnych p rze d s ta w ił się s tra ­
szny w id o k . j '

Na otomanie w ka łuży  k rw i, 
k tó ra  zalała i  podłogę, leżał 
tru p  około trzydz ies to le tn ie go  
m ężczyzny w  neg liżu  i  s ka r­
petkach, w zac iśn ię tych  k u r ­
czowo palcach w id n ia ł re w o l­
w er z okropną raną  na środ­
k u  czoła. N aprzec iw  o tom any 
w  łóżku  jęcza ł w  p rze d śm ie rt­
nej agon ji jego towarzyszą z 
taką  samą raną na środsu  
czoła. Pościel zalana litera ln ie^ 
k rw ią , rew o lw er „browning®  
w  nogach.

Z opowiadać nom erowago, 
gospodarza ho te lu  i  w yn ikó w  
śledztwa, okazuje się, ze za­
b ity  D o m in ik  Sławek b y ły  ra d ­
n ym  m. Częstochowy. D ru g i zas 
b y ł u rzędn ik iem  w a lk i z l ic h ­
w ą i  że t ru d n ił się dostawam i 
d la  w o jska i  m iasta, sam obój­
ca i  zabójca w  jedne j osołme, 
nazw isko jego K az im ie rz  M a r­
k iew icz . Obaj on i n ie  poraź

p ie rw szy  s taw a li w  ho te lu  i  
zawsze za jm ow ali w spó lny  po­
kó j. W  przeddzień zabójstwa, 
t. j .  w  pon iedzia łek zg łos ił się 
do ho te lu  sam Sławek i  w i­
docznie n ie  spodziewał się t o ­
warzysza, gdyż kazał sobie 
dać po iedyńczy pokój.,

Do num eru  w ró c ił o godzi­
n ie  szóstej w ieczór w  do b rym  
hum orze, zap łac ił za num er, 
odebra ł “ paszport i  kazał się 
num erow em u obudzić o godz i­
n ie  szóstej rano.

Około dz iew iąte j do ho te lu  
zg ło s ił się M a rk iew icz  z za­
py tan iem  pod k tó ry m  num e­
rem  sto i Sławek, poczym  ka ­
zał sobie posłać na sofie; po­
nieważ zw yk le  panowie c i s ta li 
rasem, nie w yda ło  się to  nu ­
m erow em u podejrzanym , zau ­
w aży ł ty lk o , że M a rk iew icz  
b y ł * ponu ry  i  zdenerwowany, 
co ob jaw ia ło  się w  ne rw ow ym  
chodzie po numerze.

Ś ledztwo w y jaśn iło , że M a r­
k iew icz  s trze la ł do śpiącego 
S ławka z jego b row n inga , po- 
c iem ku  i  zb liska , co w skazu je  
osm alony brzeg rany , i  s ilna  
zadraśnięcie na po liczku  z bo­
k u  nosa, prawdopodobnie spo­
wodowane szarpnięciem  się o- 
f ia ry  naprzód w m om encie 
strza ła , g d y  s trze la jący  ja sz ­
cze nie zdążył rew o lw e ru  opu­
ścić. K u la  przeszła przez cza­
szkę, naruszając mózg. Samo­
bójstw o jes t w yłączona, gdyż 
pozycja o fia ry , leżącej na w znak 
i  ręce pod ko łd rą  zaprzeczają 
tem u. Celem nie b y ł ra bunek , 
gdyż znaleziono p rzy  ofiarze 
w szystk ie  należące do niego 
p rzedm io ty  i  około 1300 m k. 
go tów k i.

M ark iew icz  po zabó jstw ie  
s trz e lił do siebie, siedząc na 
sofie. Znaleziono p rzy  n im  
100 mk., żadnych papierów, k tó ­
re  rz u c iły b y  św ia tło  na m o ­
ty w  zb rodn i, n ie  znaleziono, 
oprócz lis tu  od ja k ie jś  ko b ie ­
ty ,  w  k tó ry m  je s t mowa, że 
się praw dopodobnie w ięcej nie 
zobacza.

Resztę, ja k  sądzim y, w y k ry je  
ś ledztwo drobiazgowe, k tó re  
będzie przeprowadzone.

Strajkowanie. W  Będzinie za- 
s tea jkow a li golarze i  żądają 
100 proc. podw yżki, ca łkow ite - 
g i  u trz?m aa ia , 10 proc. od o - 
b ro tu  dziennego i  8-io go­
dzinnego dn ia  pracy.

Miasta zupełnie bez chleba. W  
pon iedzia łek U rząd  w a lk i z 
lich w ą  ^skonfiskow ał chleb w  
p ie ka rn i, sprzedając go po 7 m k.

bochenek esiero fu n to w y . W 
mieście chleba na k a r tk i ju ż  
od dw uch  tyg o d n i niema, m o­
żna go b y ło  dostać ty lk o  p r y ­
w atn ie  w  cenie 10 m k. cza rny  
i  15 b ia ły . Po przeprow adzo­
nej kon fiskac ie  chleba w  ca­
ły m  m ieście n ie  można dostać, 
chyba przez znajom ość i  to  
płacąc po 20 m k. za cztero 
fu n to w y  bochenek.

Strajk w warsrtataoft 
k o t a j o w y c h .

W arszawa j- 21 lis topada .

Onegdaj o godzin ie  8 i '  pó ł 
rano w  warsztatach ko le jo w ych  
na s tac ji b rzesk ie j ro b o tn icy  
p rze rw a li pracę i  u rz ą d z ili 
w iec w  spraw ie ap row izac ji.

Na w iecu  ty m  uchw alono 
rezo lucję , k tó ra  głosi, że wo­
bec b ra ku  chleba i  w zrasta ją ­
cej c iąg le  d rożyzny  w szys tk ich  
a rty k u łó w  najn iezbędnie jsze j 
po trzeby, oraz —  że rząd  ooe- 
cny  nie" je s t zdo lny  zaradzić 
tem u, ro b o tn icy  w arszta tów  
żadają:

1) Stałego zaaprow idow ania  
w szys tk ich  ko le ja rzy , 2) z re ­
a lizow ania  w szys tk ich  ku p o ­
nów cuk row ych , 3) doda tku  
drożyźnianego do 13-ej pens ji, 
4) 100 p rocen t dodatku  d ro - 
żyźnianego, 5) pow ierzen ia  ro z ­
dz ia łu  węgla koopera tyw om  
ko le ja rsk im , 6) p rzyd z ia łu  n a f­
ty ,  7) p rze rw an ia  w o jn y  na 
w schodzie.

W szys tk ie  te  żądania posta­
now iono przed łożyć d y re k c ji 
ko le jow e j przez specja lną de­
legację, k tó rą  w ybrano  bez­
zw łoczn ie  i  do czasu pow ro tu  
te j de legacji uchw alono n ie  
w znaw iać p racy , pozostając 
je d n a k  w  w arszta tach. W  
d y re k c ji p rzyobiecano delega­
tom  zrob ić  w szystko, co bę­
dzie m ożliw e.

Pom im o pow ro tu  de lega tów  
ro b o tn ic y  do p racy  n ie  po­
w ró c ili,  pozosta li je d n a k  w  
w arsztatach. Od po łudn ia  to  
samo pow tó rzy ło  się w w a r­
sztatach ko le jow ych  na P e l- 
cow iźnie. Zwołano w iec i  bez 
d y s k u s ji uchwalono w szys tk ie  

.w yże j wyszczególn ione postu ­
la ty , z dodatk iem  nie pow ra ­
cania do p racy, dopóki n ie  bę­
dą uwzględn ione. Również i  
w  w arszta tach na Pe lcow iźn ie 
ro b o tn ic y  pozosta li na m ie jscu , 
c z y li zastoso wali ta k  zw. s tra jk  
w ło sk i.

Telegramy.
Pogrom socjalistów 

we Francji.
Clemenceau zwyciężył!

L yon , 20 lis topada.

W y b o ry  do Iz b y  deputow a­
n y c h  da ły  następujące w y n ik i:  
w yb rano  31 konserw atystów , 
73 członków  p a r t j i  lib e ra ln e j, 
120 postępowców, 117 re p u b li­
kanów , 52 radyka łów , 71 ra ­
d y k a ln y c h  socja listów , 24 re ­
pub likan ów  soc ja lis tów , 6 so­
c ja lis tó w  secesjonistów, 4 z je ­
dnoczonych socja listów .

W obec tego konse rw a tyśc i 
u trz y m a li status quo, p a rtja  
lib e ra ln a  zyska ła  43 m anda­
ty , postępow cy— 73 m andaty, 
lew ica  re p u b lika ń ska — 34.

R adyka li s tra c ili 6 m anda ­
tów , ra d y k a ln i socja liśc i —  76, 
soc ja liśc i re p u b lik a n ie —8, zje - 
dnóczeni soc ja liśc i 42, soc ja liś -



ei-secesjoniści utrzymali status 
quo.

(Zestawienie to wskazuje na 
zupełną klęskę socjalistów — 
Red.).

Lyon, 20 listopada.
"Wybory niedzielne do Izby 

francuskiej wykazały ogromny 
sukces polityki Clemenceau, 
którą w ten sposób aprobuje 
przeważna część kraju.

P o d z i a ł  w ę g l a
górnośląskiego.

Paryż, 21 listopada.
Komisja węglowa postanowi­

ła wystąpić do Rady najwyż­
szej z wnioskiem, by z chwilą 
okupacji G. Śląska przez wojska 
ententy Polska otrzymywała 
m iesięcznie

350 tys. tonn węgla,
a Austrja 200 tys. tonn.

Dzień rębaczy w sejmie.
Warszawa, 21 listopada,

Na wczorajszym posiedzeniu 
sejm u przyjęto projekt prawa 
o 46 godzinnym dniu roboczym  
z  poprawką, iż praca może 
trwać dłużej na zasadzie umo­
w y  pracobiorcy z pracującym.

Poprawka ta, według socja­
listów , sprowadza do zera całą 
uchwałę!

Wilson ttyzdrcwiaf,
A m ste rd a m ,  21 l is topada.

Dzienniki tutejsze donoszą z 
"Waszyngtonu, iż W ilson wczo- 
raj po raz pierwszy opuścił 
mieszkanie.

mmt MPiiiLiici!
B o b r u  l o k a t a ;

potrzebuję

18D ip ?
d a m  d o b r y  p r o c e n t  i o d p o ­

w ie d n ią  g w a r a n c ją .

F l i
u l .  3 -g o  M a ja  Ns 18

jierbtłaf £u'Riąv/
HERBACYT u

2 0  fe n ig ó w , p a s ty lk a  z a s t ę p u j e  w z u ­
p e łn o ś c i  s z k la n k ę  w y b o r n e j  
o s ł o d s e o m j  h e r b a t y  z cy ­

t r y n ą .  Ż ą d a ć  w s z ę d z ie . 
S p r z e d a ż  h u r to w a  u  G e n e r .  p r z e d ­
s ta w ic ie l .  „ K O T W I C A *  W tr-  
sz u w a , M a rsz e < k o w sk a  63, te le f o n  

2 4 4 — 16.

M s s  iffs iszsn fa . j
Chrześcjsński zakład 
zegarmistrzowsko- fi;
l e r s k i  K . O c h o r o w ic z a ,  M o d rz e je w s k a  
47 , p o d  k ie r u n k ie m  z d o ln e g o  m a j s t r a  
p r z y jm u je  r e p a r a c j e .  P o  z e g a r y  ś c ie n ­
n e  p o s y ła  d o  d o m u

l ł 9 ( > 9 n A Ć ó i  PrzefaronowBje i f*r- 
A J m Z i i U f c L I  buje kapeiusze d s B l „

ak ie  podług najnow szych modeli. Także 
m ę s ł i f  i dziecinno M odrzejewska M  j .  

w podw órzu Bergman,

O U ł S M n o J h i  tynicśiTsow& legitym acja 
t i d j g J l i ę i C b  w ydace przez m a g is tra t 

■m. Sosnow ca na imię Zcfji L ipińskiej.

<qms»iw— i.im. i    wjit<w«l|ti W'-|i,i, '«Wirpj w v r

OGŁOSZENIE
M^czioł Gi;sped^ejl Pcń$ tikowego 

Urzędu Węglowego
p oda je  do w iadom ości odbiorców  węgla, że celem jak n a j-  
w iększego  w y z y sk a n ia  tab o ru  kolejowego, w ładze kole jo­
w e obecnie  poleciły  ju ż  w szy s tk im  w ęglow ym  stacjom  n a ­
daw czym  W arszaw sk ie j  i Radom skiej D yr.  Kol. przyjmo­
wanie zwiększonego naładunkujj węgla o 10 proc. ponad siłę  
nośną wagonów.

Od dnia 31 października r. b. zarządzenie to obowią­
zywało w Zagłębiu Dąbrowskim tylko w obrębie War­
szawskiej Dyr. KoJ., wskutek czego, jak doszło do P. U. W. 
wiadomości, fakt ten był wyzyskiwany przez pośredników  
w ęglowych w ten sposób, że zwiększenie na ładunku węgla 
dla poszczególnych odbiorców przypisują swoim stara­
niom, za co pobierają opłaty.

' / a m u r * ?  p a s z p o r t  w y d « n y p r z e £  
ł j a g j u ą i  w ła d z e  n ie m ie c k ie  n a  
Im ię  S r a ł a  P r a w e r a .

r i n l f S  *3 XI w yszła  z domu dziew- 
a  czynfca Janina Mańka 1st 15' 

bez żadnych papierów  ze Sielaa c! Be- 
n e rd o w sire j 74 B. K ttby  w iedział o niej- 
proszę zawiadom i* F ranciszka Sanchulskie- 
go poniżej podanego adresu:

Urzędowa "sprzeiair
znaczków  (m arek) skarbow ych  1 poczto­
w ych po cenach nom inalnych w każdej 
ilości i jakości u Wł. Czechow skiego w 
Sosnowcu ul. M odrzejow ska 4  vis*a-yis 
dw orca kol. W, W.

Miroakiemu skradziono 
w Krakowie odroczeni* 

w ojskow e. P  osi się o zw ro t takow ego do 
f  lj i . la k ry “ .________ ____

dn 14-XI paszp o rt, 
papiery p iekarskie 

K azim ierza Koraen-

Józefowi

Skradziono
i  książkę zw iązkow ą 
d e rsk ie g o __________ *

chłopcy do h a n d l u  
około la t  14. Oferty 

Sosnowico.

z e u m o i ' #
dnia 20 listopada wieczorem w Będzinie przecho­
dząc ulicą Małachowskiego

t o r e b k ę  ssLtóinzitŁiją, -
w  której było: paszport W ład ysław y  E lv iry  A ndrze- 
jow sk iej, cztesy legitymacje, kupony chlebowe, do­
wód wojskowy i 52 Mk. Ł ask aw y zn alazca  raczy  
zw rócić  do filji ,, Iskry" w  B ędzin ie  za w ynagrodzen iem .

isuva w ciąou 3 dni mydlana 
, M A 8 C  1* ► V *  B E B D l a

u z n e n a  p r z e z  p o w a g i le k a r s k ie .

Ł e tw o  s ię  w c ie ra , m a  p iz y je r r r .y  z a p a c h ,  n ie  p la m i b ie  
liz n y  i c ia ła ,  z ła tw o ś c ią  s i ę  zm y w a  w o d ą .

Ż ą d a ć  w a p t e k a c h  i s k ł .  a p te < z n y c h  ty lk o  „M aść P r a  H eb­
dy" z  św ie rz b c w c c m  n a  e ty k ie c ie  S ło ik i  n a  1-3-12 o s ó b . 
T ow  E H e td a  i S -ka W a rsz a w a . E le k to r a ln a  18 te ł  1-37. 
Dla kciii od ś w ie ż ty  i p a rc h a  „ E B W  O I . - I J K l i D A

Kap ę m n ry lę  szefow ą do in teresu . 
Winbonsrść w „Iskrze*.

k e ^ l l f ł l  <io z» 900 mk
rad u je  *!ę d la dorożkarza. 

W iadomość w odm. Iskry*.

h i f t n  ^  dniu 5 pEździern ka
Z jp J  U L r ł U I J  t f  r  i, kartę  odroczenie 
W iktora 8z*f r  wydane w dniu 3 Lipca r. b 
za JVś 2 0 8  Łaskawy znalazca raczy zw rócić 
w B tdzm ie K ołłątaja 46.
1 1 »-. w ynajęcia p o k ó j  iimeblcwuny g 
s J u  elektrycznością , w ejście oddzieli;e. 
Ciasna 4, wiadomość u g csp idyn i od 8 w 

.. odroczenie wojsk® 
wo * roku 1881 

F ronc irzk a  Bubak ze w si Gó ra j pow iatu 
Olkuskiego.'

Skradziono

R  l i n i a  * oals z  "'ozem. 
I v l i p ’ C  Moniuszki bis- 1. i 
ka  d ie B Slow. 8poż.

' / c c k ? r > o J «  k s ią ż k ą  c h le b o w a  o n  L b g i l i q i V ,  P { o t r a  S e t m .
cfóB lrfego  w y d s m  p r z e z  k o p . R e n a r d .

f / S O l ł i a l  paszport wydany p r z e z  
^  w ład r*  n irm iic k ie  na 

i m-ę FnjgH Ltibeskield.

fcęrrtn w y m r ld n n k o w a  
w y d a n a  p r z e z  m . 

K ie lc e  n a  3  o so b y  a a  im ię  B o n d e r t a
G r in s z p ą n a .

r/ ^ D i n o ł f i  k s ią ż e c z k a  ż y w n o ś c ią -  
t . C g i l i ę K .  w n  n a  im ię  ' t t e f a n j ł  
G ę b a r s k ie j  w y d a n a  p r z e z  k o p . h r .  
„ R e n e r . i a .

‘✓ i « © i n P i n  książka żyw nościow a n& 
r V *  imię Ignacego Nędza w y­

dana przez kcp. h r. Renard.

Z g i n ę ł a

Zgłoszenia 
i. Sepemti-

W  ś r o d ę 0 godzinie 8 w ieczór
1 gubiono czerr ą  s i órza- 

ną portm onetkę w ra* z kluczykiem  i kil 
k o rasto m a m aiki mi, przechoM ąc ni. 3  go 
Maja i Starososnowiecfcą w stronę  Milo- 
w ic. Łsnkaw y z t i f l t ł t s  ze thce  zw rócić za 
aagrooą do księgarni* W. R egulska i  S-ka

paszport w ydary  przez 
w ładza niem ieckie na im ię

Z g u b i o n o
władze niem ieckim

Zaginął f-s?.f0rt
w ładze niem ieckie 
snowcu.

paszport na imię L tosi 
Szteinlo wydany prze*

Krakowie dnia 
23 listopada wydany przez 

na imię E rlich  w So-

Z sróął
Józefy Gałys.

C b m ś c i i j ń s J K i
ncw'cotwiii zony m egazyn k ap tln szy  przyj­
m uje przefasonowywanie to  cenach sa i- 
niższych. K onstantynow ska 6.

paszport wydany p rz tz  
w ładze niem ieckie na imięZ a g i n ą ł  ’

B srnchs P riw er.

7 i W ń T n n ł  Pa s 2POi t  w ydf.ny  p r z e z
w ła d z e  n ie m ie c k ie  ko  

io u ę  B ro n is if iu iy K o a o lc z y k .

/ j & P i r ł t t  ł  Ps , z Po rt wydany przez 
Lr* g  s j  C{ s ło d z ę  n iem ieckie aa  lmie 
Mord>i Pres&jzea.

• y .S łłT S K S Jłlł  Ps , z Port  na im ię Borysa 
u t q , l  R ocm sna wydany przez 

w ładzo n iemieckie.

Z a g i n ą ł  p***p o r t . w Td.f'n T przez

Anieli Bieniek.
w ładzo n iem ieck ie  na  im ię

p f  iZ p o r t  m y d sn y  p rze  z  
F  ^  w ła d z e  o ie m łe c k ie  n a  

im ię  J c n e  N i e » i n r r « s k h  g o

Z a g i n ę ł a ty m c z a s o łjta  lo g ty -  
m e c jo  Im ię  P u le li R o- 

z e n le ld ,  w y d a n o  p rz r  z  m s g r s t r a t  s o ­
s n o w ie c k i

r ^ i S ł t y S T I f ł  I  pSBrporf w ydany  p rze z  
J o g i n ą i  w ł a i z e  n iem ieck ie  na  im ię  

S u r y ^ E jz c n  z Modrzcjows.

. ł ls o n lo , r a e h o w s . '  
K is, ł c s  s k lc jo o w jf b  r o w e ró w  i t  p  
s x i i f o « n n ie  u o ź y  r e p e r a c j e  w s z e łk  A  
łsroas i»n«J Sitybkof ftńtoni Króuc, 
P o lfc y ja a  o b o k  s k ła d a  m e b l i «  W b>i"rc- 
mfr&K

Potrzebni
nadsy łać „L ikra"

Kopalnia
j#  we w to rk i i p iątki gruby łupek dobrza 
p sin y , po m arek  6 za korzec loco kopal­
n ia __________________

fracownia S r t i f :
H odrzejow ska i 2, p a r te r  przyjm uj* po ce­
nach przystępnych w szelki* roboty wcho­
dzące w zak res k u śn ie rs tw a  jako: fo tra , 
żak ie ty  karakułow e, kołn ierze i m nfsi i t  p. 
Dla kraw ców  ceny przystępne.

* Państwowy U f z ą d  
Pośrednictwa Pracy,
S n d c s w  JVfi 6, p o le c a  s ł a ż b ę  d c m o i» ą , 
rz e m ie ś ln ik ó a ? , a  t a k ż e  n few v k m aliti-  
k o w a n y c h  r o b o tn ik ó w  i r o b o tn ic e ,  
k tin d y d n tó w  d o  t e m i i n a  o r o z  r a t y -  
lio to n n y c h  —  b ia r a l f s tó w ,  b iara li-,tk> , 
m n s jy j i j s t k i ,  t e c h n ik o ®  i t p. —  P o  
ś r e d n ic f w o  b e z p ła tn e * .

Z powodu wyjazdu
c tłk o w ita  wyprze-łsż rozm aitych mebli
jako to; zzafy, kredensy, biblioteki, g a rn i­
tu ry  salonowe sypialnie mahoniowe, kom­
pletne otomany, azeslongl, m atertoe, g ra­
mofony, petefony J płyty <J0 tyohże. Maga­
zyn mebli F . W ojtkow iak: ul. D ekiorta
(Policyjna).

' / p ó i r f l ł  D ftsz p o tt nieinTeTAi u jy- iJ C g lL IĄ l  dfcny M Sosmwca na
im ię  K r  t l i  l / o  11 G lc jc e r e .  Z n a f-s rc a  
z wr óc i  dr- o d ra  „ I s k r y".

~ ̂ aw! ad om i e n i e.
S z y k o w n ie  ty lk o  c b r t ć  s ię  m o ż n a  ® 
p reco ® < ii ki s t j a m ó w  t f a t e r  a  p i e r ­
w s z o r z ę d n e g o  k r a w c a  d a m s t . e c o  p. 
R a d z k ie p o ,  S o s n o w ie c  K o łła te jm  6, 
O r s z  w  Ł o d z i ,  P ic t f k o w s k a  17. Ć e c y  
p r z y s t ę p n e . ________

z  in w e n ta r z e m  
„ 22  m o r g i  g r a n -

t a  o r r r g r s  j 14  m ó r g  l o s a  d o  s p r z e ­
d a n ia .  W ia d o m o ś ć :  P i ia s f o  Ż a rk i ,  m ły n  
C z o r k ' .  J ó z r l  S t r e  c h  o w ic a .

y p o h s n i l t  1- R o zen ttl Sosnowieo 
M t l t i i a i l i h  M odrzejew ska 12 car­
te r ,  rep eru je  po cenach przystępnych  różne 
m aszyny do szycia  oraz gram olony, pr*yj- 
-mA łe..ła t . ^  .,(*Q 0l,trzen ia  noże, nożyce i t  p.
S f i n l P  F03P°dar>.kie w dobrym stanie 

,  ^  “a żelaznej podstaw-ie. F lo r-
J a n ik a  dcm S o łtysika , Pogoń.

dokum enty wojskowe 
w Chrzanowie d. 16 

b. m. wydane przez w ojskow ą Komendę 
Uzopełnien w Będzinie na im ię Majera 
S z tu rm era  1 pieniędzy kor. ?00 , b ile ty  w i­
zytow e i św iadectw o konfiskaty  dwóch 
worków m ąki. Znalazca raozy zw rócić do 
oddziału „Jsk ru "  w Dąbrowie za odpo- 
w iedm em  wynagrodzeniem .

ZagutdoBO EJSffWSS
p rz e z  pow »f,to® ą K o m is ję  a z a p e łn ie f t  
w  D ą b r o w ie  n n  im ię  W ład y s ław n  P rz y ­
w a ry . Z w ró c ić  d o  „ Is k ry *  w D ą b ro w ie .

Młjn wodny

Złgublono

f  ł w$ i i w*Su WHiter Weitwersia

k Gutowski
Cherobj? skórne, wiene- 
r^czne i m oczopłclow e. 

Przyjmuj© od 4 do 7 w. 
Hotel *Centr»i“ jSfs 8 

sil 3-go Maja m  18 SOSNOWIEC.


